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Dziś ów. Romualda. 
Jutro św. J«na z Matty

‘I.Ł A S K U
TEATk WIELKI: O g. 3-30 „Noc 

W Wenecji'*, o g. s „Pajace'.
TEATK NARODOWY: O g 3-30 

„ S k ą p ie "  z Solskim , o 8 „Spadno- 
bierca".

TEATR POLSKI; O g. 3 „Tessa“,
0 g. 8 „Wesele Figara'-.

TEATR LETNI: O g. 4 i o g. 8 
„Żołnierz Królowej Mauagaskaru*.

TEATR MAŁY: Oziś „lato w No- 
bant’

TEATR NOWY. Dziś „Dowód oso 
Waty4

TEATR KAMERALNY: O g. 4 i 
8-15 „Tajemnica tekarsua'.

T E a T P ATEN EU M : ..W ożnv i m i­
nister44. Oo środy „Ludzie nr krze4'.

FE/tlU MALICKIEJ: Dziś o godz 
8-t| „Zamieszaj” 

oPERETkn (Karola 13): Dzś
„Tancerka z Andaluzji*4.

CYRULIK „Cabareiissimo”.
TEATR 8-16 (śniadeckie.. g): O g. 

4 pp. „Gfcuy - o 8-15 „Taniec szczęś- 
cia“.

TEATR 13 RZĄDÓW (C a fś  C lu b ) ; 
C odziem es o godz. 7 -i 5 i 9.45 wiecz 
„Co wolno wojewodzie".

TEATR ROZMAI [0 « 0  <GhkMaB 
49): Dzis „Kob.tto, wino . dancing**, 
wietna komedia iCedrayńskiego z 

Walterem.
CYRK. cod...ennie o goaz. 8-15- 

Wtorki i. ody. soDOty i święta O 430
1 8-15 nowoczesny program nowości 

ROSYJSKIE STUDIO DRAMA­
TYCZNE {N. Ś w ia t 19): „Kajdany**.

MISTERIUM (Floriańśla 3): O g. 
*•15 „żywot św, Genowefy".

TEa Tk POWaZFCriNY (Młynar-
f*  2): O g. 7 „Moralność p Dul-skiej^
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U l i

3t A  0  1 0
- k r  _riKut, N ie az ie la  7 lu teg o .

8.00 s y g n a ł  cza su  1 ę !eśn  „Serdec 
n a  M atK o". £.03 „ A u d y c ja  d U  w si’1: 
i L  "D /z e tK a  ro ln ic ze " , 2) M uzyka
(p i.)  3 ) „Kotka rolniczi przed 30 la- 
w" P °K *daaka, 4 ) M uzy k a  (p t-) 

urassan-isja  n ab o że ń stw a  z koś- 
c o la O.O. Doreunucanów ze Lw ow a 
P o  n ab o żeń stw ie  < k. i 0d„. 10.30 „O r 
k ie s tr a  J so liśc i'' (p i.)  1L 57 L y g n l i 
c za su  i  h e jn a ł  z K ra k o w a  12.03 K on­
c e r t  pozryw kew y w  wync „ rn iu  M a­
łe j G rk i e s try  P  R * u d z ia le *  M ie­
c z y s ła w a  S aleck iego  (śpiew  > i F e ­
lik s  Z arem b a  ( fo r te p ia n ) .  14 25 R e. 
p o r ta ż  z parow ozow ni lw ow skiej 
14.50 „W z a p u s ty  z p o d kozio łk iem "— 
słuchow isko  re g io n a ln e  (1 K rak o w a)
15.30 „A uaycj" d la  wsi*': 1) „ Ja k
zw iększyć w ydaj.io ść  .la jz y c h  s a ­
d ó w ' _  p o g ad an k a - 2) „ P rz e g lą d  
»yaków  p ro d u k tó w  ro ln y ch " . 10 ju 
K o n cert rek lam o w y . 16-30 P ow szech- 
n y  T e a tr  W y o b raźn i: słuchow isko
sp o rto w e  p. t  „N a  a la rm  17.00
K o n cert sy m fo m czn y  (z  K a to w ic )
19-00 „M łody S ienkiew icz w iw ietle 
bowycl lis tów  —  szkic lite rac k i

a n "  law a M iłaszew sk iego . 19.20 
M uzy k a  tan e cz n a  ypł.). 20.JO W iado­
m ość sp o rto w e  ze w szy s tk ich  ro z ­
g ło śn i p . R. 20.40 P rz e g lą d  po litycz­
ny . 2 i  10 „ N a  w eso łe j lw ow sk ie j fa-

: ,P- £  »,2a —  pusty-* to s ta tk i )  — 
re w ia , sl.30  U tw o ry  fo r tep ian o w e  w 
w ykonard  Jó ze fa  T u rczy n  sk iego
-2 .10  O rk ie s - ra  T a d e u sz a  Sered- ń

29 o n 0 \ F »  „ do* ts<lC‘‘ L w ow a)23.00 M u zy k a  taneczno, (p ł.) .

Poniedziałek, s lutego.
6 30 P ieśń  „Kiedy ran n e  w s ta ją  zo- J9Ćf 6-53 G-um asty k., ^

(Płyty 7-25 „ P a rę  in fo rm acy j* . 7 
M uzyka  (p ły ty ). , 00 A udycja  dla

l l  %  A u dycja  d la szkól; a) .M ia ­
sta  Łn.erykai sk ie "  _  p o g ad ó h k a  b)
M uzyka  tpryry). 11.57 S ygnał czasu  
i h ijn a ł z K rakow a. 13.03 M u zy k ' 
po lska (p ły ty ). 12-50 „ P u s .e  k lasy" .  
pog ad an k a .

*.5-0C W iadom ości gospodarcze  
1-5.15 K o n cert solistów  W ykonaw cy 
Irena G ie ralto w sk a  — śpiew', Arka-

B ukin — fortep ian . 1555
” " szyątk iego  po tro ch u "  -  audycja  

d z .rc i ifi.15 „Skrzvnka jezyko- 
1 „  15.30 K o n ce-t „C hóru O rz tsz -
i « B k -  '6-^ -W y tó tn y  w cjtJlog  

?raf — B ronisław  M ah n o w ik i 
-  rennrt*’ l7 ‘°5 Ucichły kastan iety  
o cean u "  &Z łnL,zyczny. 17-50 „Lży 
d an k a  a k t „ , f rg f ,d a n k a - 18-°° P o g a ' 
sp o rto w e . i f i l ą V  ,M 0  W iadom ości
18-30 .Ochrona d r » Lert, . w k !f™ )WyJ 
z w ie rz ,u ą "  r ev ' leśnych  przed
A uuycja  to!ni'er'SkaP° / atd a ^ r  l9 'U0 
w ałow a w  pU kw  < ” N<oc „arna-,
peta I uunw  Fel k sa  D 7ier^ Ska S f "...» ™SSJ“™*«u(plyty).

Prezes Bratniej Pomocy St U. J. P. interweniuje
W obronie interesów młodzieży polskiej

\T dn iu  5 lu tego 1937 r. A-ice.nini- 
s te r W. R. i O. P . prof. d i. Józef U jej­
ski przy ją ł p rezesa  T -w u „B ratn ie  P o ­
moc St U. J. P .‘‘, kci. S tan is ław a  Bu­
czyńskiego, k tó ry  dz ia łając  w  porozu­
m ieniu z P rezesam i B ra tn ich  Pom ocy 
Politechniki W arszaw skiej 1 Szkoły 
G łów nej G o sp o d ars tw a  W iejskiego 
p rzed staw ił szereg  sp raw  i dezydera­
tów  Polskiej M łodzieży  ty ch  aczelr.i.

^00 studentów  
zaw ieszonych

W związku z ostatnią „blokadą" 
Uniwersytetu ok. 3O0 studentów zo­
stało zawieszonych przez władze w 
prawach akademickich. Nie mają oni 
brawa wstępu na uczelnię, a tym sa­
mym grozi im utraia roku akademic­
kiego. Od dw uch m iesięcy toczy  się 
przeć wkc „ im  postęp o w an ie  d y scy ­
plinarne. Wstawiając oię za oskarżo­
nymi kol. prezes prosił pana wicemi­
nistra, by wolno im było uczęszczać 
r>a wykłady. G ile władze obawiają 
aię, że oskarżeni mogą zakłócić spo­
kój na uczelniach, to prezesi Bratnich 
Pomocy gotowi są przyjąć na siebie 
odpowiedzialność za Ich spokojne za

N ikła  iiiiu  T. P. M. A.
O k azy w an e  ponoć ze strony Towa­

rzystwa rrzyjacioł Młodzieży A nade- 
m :kiej j e t i  zupełni** niewystarczają 
ca i pokryw a zaieuwie drobn część 
potrzeb m łodzieży. Ostatnio Bratnie 
Pomoce poz; bonami na bezpłatne 
obiaay i udzielanymi od czasu dc 
czasu drobnymi sumami na inwesty­
cje nic nie -trzy mu ją. 1 ta d ro b n a  po- 
n.oc jes t udzie lana zaw sze z opóźnie­
niem  i d la teg o  też B ratn ie  Pom oce 
nie m o g ą  usta lić  sob ie  p lanu  jej roz­
działu. R ów nież i ze s tro n y  w ładz 
Uczelni pom oc jesr znikom a, zarządy  
o rgan izacy j m uszą czyr.ić d ługie Sta­
ran ia . N ajiepazyin  w y jśc ie .n , zaan iem  
przedstaw icie li nuodzieży, by tby  p o ­
w ró t do  Ja w n e g o  sy s tem u  rozoziaiu  
sum  z Funduszu  O p ła t S tudenckich , 
x iedy to  B ra tn ie  P om oce o trzy m y w a­
ły duże su o w encje , k tó re  um ożliw iały 
im zasp ak a jan ie  w  zad aw a la jące j mie­
rze po trzeb y  polskiej m łodzieży.

O becnie B ra tn ie  Pom oce  p ro w ad zą  
akcję  zb ió rk i śro d k ó w  na pom oc przy 
p łacen iu  czesnego . O rgan izu je  a if  
sze reg  im prez dochodow ych , jak  ró w ­
nież w najb liższych dn iach  p rzed sta -

chbw anle . Poza  tym  p rezes prosił P a - j w iciele m łodzieży  zw ró cą  s ię  z ape-
na w icem in istra  o użycie w pływ u na 
icomisię d y scyp linarną, aby już  w jak - 
najszybszym  tem pie ro zpatrzy ia  sp ra ­
w y oskarżonych .

t fę lk a  s>tLac’a m ateria lna  
m łodzieży

U chw alona  przed w ak ac jam i obrJż- 
ica czesnego  jest zb y t tnala, by m ogła . 
przynieść  w iększą ulgę w ciężkiej sy - ' e 
luaeji Poiskie j Mlod: jż y  A kadem ic­
kiej. T ym  bardziej, że na n iek tó rych  
U czelniach zb;'t ry g o ry sty czn ie  ścią­
gane są oritaty . N a  I m iw ersy tecie  cze­
sne zostało  rozłożone na  trzy  ra ty , z 
któ rych  p ie rw sza  w w ysokośc i 100 *L 
jes t w iększa od p ierw sze j ra ty  czesne­
go przed  obn żką. R ów nież zb y i ry g o ­
rystyczn ie  u sta la  się term iny  ich p iat- 
..ości. Nie rezygnując z prowadzonej 
akcji o d alszą  obn iżkę czet,..ego pre­
zes irosi P ai;a  wiceministra o wej­
rzenie w  powyższe sp raw y .

Ifem do  s ta rszeg o  spo łeczeństw a o 
p rzy jście  jej z pom ocą  przez ik łada- 
nie ofiai w red ak c jach  pism , czy to  
Dezpośrednio do  kas sto w arzy szeń . 
S podziew ać sie  należy, że spo łeczeń­
s tw o  poprze  tę akcję, a . t  rów nież  f 
w ładze pow inny  p rzy jść  a pom ocą 
przez p rzy zn an ie  odpow iednich  su b - 
w encyj, tym  bardziej, i e  T  F  M A . 
nie zebrało  żadnych  f jn d u sz ó w  na  ten

Przyczyny z fc jtt
Przyczyny zajść na terenie Wyż­

szych Uczelni są głębsze, niż się to 
na pozor wydaje. Najczęściej docho­
dzi do zajść na tłe kwestii żydowskiej 
W większości wypadków jtioną pro­
wokującą byli żyrto-komuniści. Mło­
dzież Polska chce się wreszcie oase 
parować od żydów i dlatego zajmuje 
sobie miejsce po prav ej ctronie i po­
środku audiioriutr Miejsca są zajmo 
v'ane kartkami, tym czasem kartki są

niszczone prze? żyuów, co staje się 
powodem rzęstych zaburzeń. Byłoby 
bardzo pożądane, by władz** Skądś- 
micku wydały w tej sprawie odpo­
wiednie zarząuzenid puiząuKOwe.

Stosunek władz adniiiii! :racyjnych 
do młodzieży akauemickiej jest często 
niewłaściwy. Przykładem moga być: 
przetrzymywanie studentów zaareszto 
wanych w jednej c eli z p o sj htymil 
przestępcami, sposob likwidacji blo­
kady, sposób rozpraszani? g*omada.ą- 
cej się młodzieży i t. u. P rz c d s ,a \ cie­
le m todzieży w ierzą , że w ładze M ini­
ste rs tw a  W. R, i O . P . w ejrzą  w  te 
sprawy.

Kobatnicy żydowscy
i zwolnienia robotnikó^-i ufakbw

botniLom - PolakomW dniu F b. *n. w żydow&Kiej fa 
bryce guzików Kaufmana Tobia­
sza przy ul Nowolipie 28, *mstraj 
kowalo 34 lobotników na ogólną 
liczbę 62 zatrudnionych Strajku­
jący robotnicy domagają się wy­
rzucenia z pracy przyjętych 2 no­
wych robotników chrześcijan, 
twierdząc, że żydowskie przedsię­
biorstw ą winno zatrudniać jedy­
nie robotników żydowskich.

* r

Ten lakoniczny komunikat wi­
nien otworzyć oczy wszystkim ro-

Na wybla­
kłych sztandarach socjalistycz­
nych czytacie wyświechtany fiu 
zeu o solidarności robotników poi 
sdch i żydowskich. Wy padek w ia 
bryce Kaufmana jest dosadną ilu 
strać ją, jak tę solidarność 1 „zu­
mieją żydzi, i kr jakiej przyszłoś­
ci prowadzi robotnika polskiego 
socjalizm.

Jedyną odpowiedzią na takie sta 
nownsko robotników ■ żydowskich 
może być hasło: ani jednego żyda 
w polskiej fabryce

1  SZPAbAT - PAPIER-TEKTURA C zesław  SK IBA — H U R ~ —  deta l s 
Marszałkowska 31 —  telefon 991-04

S m u t n « *  c y t r y
Półtora miliarda zł, wydaiemy w Polsce na wict-ę

Na marginesie wystawy w tow. „TrzeiwoS:
Dnia 5 b. it.. w Tow. „Trzeźwość4' 

otworzono wystawę antyalkoholową, 
pizeznaczoną głównie dla propagand) 
wśród młodzieży szkolnej.

Na wystawie zgromadzono szereg 
ekspvnatów 1 tablic Ilustrujących zgu­
bne skutki działania alkoholu na zdrc 
wie fizyczne i moralne w różnych 
dzielnicach krhjn, oraz wpływ alkoho­
lu na organizm ludzki.

R o zp ila ric  n ie m o w ią t
Najbardziej zastraszająco przedsta­

wia się wz.osi rikoholizmu wśród 
dzieci i młodzieży szkolnej. Win-?, tu 
ponoczą niestety przed- wszystkim 
• odzice którzy przez nieświadomość 
lub leKceważethc tych spraw rozpijajr 
sami swe dzieci od wczesnego dzie­
ciństwa. Np, bauania przeprowadzone 
wśród 2500 azhci-niemowląt wykaza­
ły, że wśród dzieci, liczących dopiero 
rok życia, 19 proc. aostaje już alko-

Kromka prowincjonalna
KATOWICE
K O P A L N IA  „ P O L S Iy 4 “ B U D ZIE  

W K R Ó T C E  U R U C H O M IO N A  
T rw a ją c y  od  szeregu  ty g o d n i g ro ź ­

n y  jo ż a r  w podziem iach  kopalń:' 
„ P o lsk a  w M ałej D ąbrów ce z o s ta ł 
j u i  d e f in ity w n ie  z lik w ia o f any . M iej­
sce o b ję te  p o żarem  zo sta ło  odcięte  
od re sz ty  k o p a lm , ta k ,  że d a lsze  te  
re n y  zootaiy  zaorzp ieczone i p rzed  
ogn iem , k tó ry  zo sta ł stłu m io n y . W y­
dobycie w ę g la  na, Kopalni d o ty chczas 
ogTai.icŁone, zostań ''*  u ruchom ione  
w  n a jk ró tsz y m  czasie .

3.270.000 K O S Z T U JE  
A D M IN IS T R A C JA  -ŚLĄSKA 

JSa d z is ie jszy m  p o sied zen iu  kom i- 
Sji Dudzetowo • sk a rb o w e j S e jm u  
Ś ląsk iego  om ów iono dz ia ł w vda*ków  
a d m in is tra c y jn o  -  rzeczow ych  w  w y­
sokości 3,270-000 zł., po czym  om ó­
w iono dz ia ła ln o ść  Ś1 isk ieg o  F u n d u ­
szu G ospodarczego . D y sk u s ja  izcze- 
gó low a n a d  d z ia łem  a d m in is tra c ji  
skarbow e,' odbędzie się  w dn iu  8 b.m.

LWÓW
O B N IŻ K A  C E N Y  G A ZU  

W E  L W O W IE  
Z a rz ąd  ■niejski w e Lw ow ie p o s ta ­

now ił wy itąp ić  o obniżkę cen y  g azu  
o >k ło  10 p r o c , zaró w n o  p rz y  kon- 

infj( ji g az”  n.a cele  o św ie tlen iow e f 
1 -‘Opjij,e, jaK , n a  cole p rzem ysłow e, 
bn z k a  s to so w an a  bedzie p ro g re -

ÓGtOSZENIś DROBNE
M C u r  E  5. Ciężkow sld, u l. Nowy DlO LC świat 39 i PI 3- ch Krzy­
ży 12. Poleca meble z w ła sn e j wy­
twórni na bardzo dogodnych warun­
kach.

K i j n  I I I  m odelow ania, szy c ia  w yu- 
* \ u U J  c z a ją  g ru n to w n i?  Kursy 
Iren y  P iesk o , N ow o g ro d zk a  26- s to ­
su jąc  d la  C zy te ln iczek  ABC sp ec ja l- 
n e u i g i  Z ap isy  codziennie.

p f y ty  ° '3 0  — na jn o w sze  1.25, zam ia- 
nu s ta ry th  na najnow sze. Patefony

ko w tka ‘V  Placów ka P ° ls k j”> M arsza'■

G ra " : ^ ka '  Jubilerska 
DO cen arh  • ,z.am ów ien:a i n ap raw y  

sklcn- Ll,-ia" ł - eński, J g' lb ,  naprzeciw ko PKO.

RUPTURtM P! y modele

SKLEP, pok6J7kuch»ia
do sp rz ed a n ia , n u n k . p e r w s z o rz ę d ry  
■Wiadomość; ul. 6 go S ie rp n ia  26,' 
sklep kraw iecki. Tel. 7-28-5«.

g aaan k a  aktualna, 21-00 „ P i ty  lite rac­
ki,.1 Stoliku" (G aw ęda m lodv,-b p isa ­
rzy 1. 21-30 „Szczęśliwy połóv —  
opera w  l-y m  akcie K aro la  K urpiń­
skiego. 2230  „M ieczysław  Karłow icz 
w T a trach " . 73-00 M uzyka taneczna

syw nie  w za leżnośc i od ilości z u ży ­
c ia  g azu . U ch w ala  p o w z ię to  w te j  
sp raw ie  p rzez  z a rz ąd  m ie jsk i w y m a­
g a  jeszcze  za tw ie rd zen i*  p rzez  r a ­
dę m ie jrk ą  -

SA M O B Ó JS T W O  P O S T E R U N ­
K O W EG O

N a cm e n ta rz u  popełni? sam obó j­
stw o  w y s trz a łe m  z rew o lw eru  po ­
ste ru n k o w y  M icinił B ed iia iek , 1  p o ­
s te ru n k u  w C zerk asach , pow  lw ow ­
skiego. R an n eg o  w  s ta n ie  c iężk im  
odw ieziono do sz p ita la . Pow ód s a ­
m obó js tw a na razie  jes t nieznany.

M RO ZY N IE  W Y R ZĄ D ZIŁY  
SZKÓ D

Z Z a leszczyk  d o n o szą : 'a m te js z 0 
kola o g rodn icze  s tw i t id ^ a ją ,  ie o- 
s ta tn ie  riiro^y n ie  zaszk o d z iły  licz­
nym  p lan ta c jo m  m o reli, t a k  że o b a ­
wa o n ie  je s t  n ieu zasad n io n a . T o sz - 
mo dotyczy p la n ta c y j w inogron , k tó ­
re  z re sz tą  są  b a rd zo  d o brze  ch ro n io ­
ne.

LI/BLIN
N IE D O Z W O L O N E J O P E R A C JI 

D O K O N A Ł  LEK A RZ ŻYD
S ąd  okręg o w y  sk a z a ł n a  2 i pó ł ro- 

k u  w ięz ien ia  o ra z  n a  pozbaw ien ie  
p ia w a  o d b y w an ia  p ra k ty k i  e k a r-  
sk ie j p rz ez  2 l a ta  leicarza z B e .iy e , 
F h a s z a  B en d era . D r. B »nder doko­
n a ł o p e rac ji n a  pacjen tce , k tó ra  po 
o p e rac ji d o s ta ła  zak a że n ia  i z m arła . 
P rz y c zy n ą  śm ierc i by ły  f a ta ln e  w a- 
?-unki h ig ien iczn e  w  czasie  dokony­
w a n ia  o p e rac ji.

IUELCE
S K A Z A N IE  K O M ISA R Y C Z N E G O  

BUR.Y IS T R Z ł.
K ielecki sąd  okręgow y ro z p a try ­

w ał sp raw ę  n ad u ży ć  b, k o m isarye  
n ego  b u rm is trz a  n n a s ta  C hęcin Ka 
z im ie rza  H em p la . S ąd  skazał Heifl- 
p la  na  ro k  w ięz ien ia , p o zb aw ia jąc  go 
p ra w  o b y w a te b k ic h  1 honorow ych  n a  
przei ią g  l a t  8 o ra z  z a sąd z a ją c  po­
w ództw o cyw ilne  n a  rz e :x  m ia s ta  
Chęcin. S k azan y  zapow iedzia ł a p e la ­
cję.
ŁÓDŹ

W Y B U C H  G A ZII V ' S Z P IT A L I)
D ziś w  sz p ita lu  im P re z y d e n ta  

M ościckiego n a s tą p ił  w ybuch  g azu  
św ie tln eg o , k tó ry  w ydobyw ał się  po­
przed n io  p rzez  szcze liny . G az p rz y  
z ap a la n iu  ek sp lodow ał i zo s ta ły  u - 
szkodzone okna. W ięk szy ch  s t r a t  n ie  
było.
P O R O Z U M IE N IE  W P R Z E M Y Ś L E

K O TO N O W Y M
Is tn ie ją c y  na te re n ie  o k rę g u  łódz­

k iego  od d łu ższeg o  czasu  z a ta r g  w 
p rz em y śle  ko tonow ym , po d z is ie j­
sze j k o n lc re n c ji  w O zurkow ie zo­
s ta n ie  w k ró tce  z likw idow any D rle- 
=a  je  ro b o tn ik ó w  i p rzem ysłow ców  
k lku m ia s t  ok ęg u  łódzk iego  doszły  
óo p o ro zu m ien ia  i n a le ży  p rzy p u sz- 
'•‘ “ t  iż w d n iu  11 o, m, n a  n a s tę p ­
ne j k o n fe re n c ji w  Z g ie rzu  zoutanie 
p o d p isan a  um ow a zbiorow a.

POZNAłi
PO N IO SŁY  1 'R Z E R A żO N E  K O N IE

N a p rz  ijcżdzie ko lejow ym  w J e ­
z io rach  obok S trze lce  zd a rz y ł się 
tra g ic z n y  w y p ad ek . M ianow icie ze 
S trz e lca  jecha* późnym  w ieczorem

wóz naładow any m eblam i- a  gdy 
zn a laz ł się  ju ż  n a  p rz e jeź d z ić  k o le­
jow ym  n ad je ch a ł p o c iąg  tso b o w y , 
w sk u tek  czeg c  k o n ie  się  sp ło szy ły  i 
pon iosły , w oźnica  z a ś  spad? z w ozu  i 
d o staw szy  się  pod k o ła  poniósł 
śm ierć  n a  m ie jscu .

K A R N A W A Ł  W  P O Z N A N IU  
TegoT ęczny icrótkj k a rn a w a ł *bfi-

to w a t w  P o z n a n iu  racze j w  w ie lką  
Ilość m n ie jszy ch  w ieczorków  tan ecz ­
nych. T ra d y c y jn y  bal „ B ra tn ie j Po­
mocy* w  A uli U n i w ersy  tec.ziej ' n ic 
c ieszy ł się  f re k w e n c ją  z u o ieg iy ck  
lat. D obrze z ap o w iad a  się bal Kupiec, 
tw a  oraz  „g w ó źd ź"  k a rn a w a ł-  baf 
„seledynow y" irz ą d z a n , p rze:; „ B ra t 
n ią  P o m o c" W yższej S zk rly  H andlo­
w ej w dn . 6 lu tego- T ru d n o  się  w o- 
becnych c zasac ł bawić

S O S N O W IE C
■ 1 0-L E U IE  P. M. S.

P o isk a  M acierz  S zk o ln a  w  Sos­
now cu oochodzi 10 lici® w e j  ow oc­
n e j dz ia ła ln o śc i na  te re n ie  Z ag łęb ia . 
O dbyła  się  akadem l®  'iro cz y s ta , n a  
k tiire j om ówione dz ia ła ln o ść  M acie­
rz y  p rzez  p rz e c ią g  cały ch  la t dzie­
sięciu.

hoi. Wśród uzleci od .oku -o 12 lat. 
otrzymuje alkohol od 20—51 procent.

Szczególnie Zastraszająco azerz*r się 
alkoholizm wizóT dzieci na Wileń­
szczyźnie, gdzie zbadano ,0-000 mło­
dzieży i okazałe siv, że 86,7 proc. 
dz eci dostaje alkodo„ a 23 procent 
z nich stale się upija!

W Warszawie takż< nic JwŁ lepiej. 
Na 140-000 dzieci szkół powszechnych 
olbrzymia większość b< 129-000 aży- 
wr alkoholu, a 4-000 dzieci nawet go 
nadużywa, doprowadzając si* de sta­
nu zamroczenia alkoholowego.

Ty lko  17 proc. noim alnych
Jak dalece decydującym jest tutaj 

wpływ rodziców, wykazują inm odU- 
czeuid statystyeźne. Dzieci roazicow 
n.ep.jącycb piją wódkr tylko w 2 

procentach dzieci . cdzico 1 stale pi ■ 
jących piją alkohol stale lub czasami 
aż w g2 prac.

Skutki używania alkoholu prz z 
dzieci nie dają na sieoii długo czekać 
Rozwój ilzy.zny szwankuje, rośnie 
zastraszająca śmiertelność niemowląt, 
jak również śmie-telnosć w później­
szym wieku. Stwierdzono np.r że

wśróo młodych ludzi w wieku od lat. 
25—30 wskaźnik śmierteinnścs u ab '' 
stynentów. wynosi /Co, u aikonolików 
22C

iłotomkowie rodzin pijackich tyiko 
w 17 procentach są normalp , 83 proc. 
to jednostki zwyrodniałe: głupkowaci, 
skarłowaciall, epileptycy, ułomni.

Ile  w y d a jem y na w^t^kę?
Barazo interesujący jest obraz fi­

nansowy skutków pijaństwa w Polsce- 
Obliczont, że w Polsce przepija się 
okołt póitorr miliarda zł- rocznie, in­
nymi słowy w ciągu godziny wydaje 
my na wódkę lóć-S-Ht zl„ Ł . waitość 
12-tu domków 4-izbowych, lub 315-000 
bochenków cnleba na bezrobotnych...

Dz,aIalnośe poradni alkoholor ych 
jest niewątpliwie pożyteczna. Mamy 
ich dotychczas trzy w Warszawie. 
Mianowicie, pierwszą poradnię prze­
ciwalkoholową przy I Miejskim Ośrod 
ku Zdrowia, druga n , Grochówie, 
trzecią T-wa „Trzeźwość" na Oboż- 
nej. Projektowane jes nałożenie czr ar 
tej poradni na Ochocie. Naogół 
wszystkie poradnie cieszą się wielkim 
powodzeniem Bywc w nich przecięt­
nie 30 do 40 osób dziennie.

1. SKWARA
W i b Il K A  af

z a w ia d a m ia ,  ż e  o t r z y m a ł  nowe 
d e s e n ie  m a t e r i a łó w  n a  k o s t iu m y  

a n g ie l s k i e  i i p o i t o w e .

Woźny -  u rzę ^k  -  defraudant
Sarawa u nadużycia w zydowiskim stowarzyszeni

Poti zaizutem szeregi: oszustw i wy 
łudzenia przeszło 20-000 zł„ stanął 
przed sądem długoletni pracownik 
Zjednoczonego Komitetu Żydowskie­
go niesitnid pomocy uchodźcom z Nie 
mieć, L«„n Rechtr.iar, D c zada.4 Korni 
teto należał noża niesieniem pon.ocy 
emigrantom żydowskim 1 Niemiec, zw 
łatwianie również certynkatów na wy­
jazd żydów dc Palestyny. Rzcmn-.an 
początkowo punk skromne funkcje 
woźnego Fomitetu, lecz dzięki dużej 
obrotiifści I powszechnej sympatii o- 
raz zaufania, jakim da-zyP go pn ho- 
żenL awansował na urzęd-ika. Odt„ci 
też zaczyna sie histeria nadużyć. No- 
woupiec<.ony u.zędnik mając dostęp

m e b l e
N ajkorzystniej n abyć  m ożna w firm ie
W .  K U C H A R S K I ,  N-Świłt 16
■...... . rog a) i-go Maje —

Firma egzystuje od 190P roku

do koresf imdencji z emigranranił za- 
i.zął na własną rękę prowadzić pe. trak 
tacje w sprawie ułatwień na wyjazd 
do Palestyny, przv czym ud petentów 
pobierał poważne nawet kwoty, sięga 
jące sumy 3-000 zł. Tymczasem zaś 
certyfikaty wyrabiane oyły tmigran 
tom niemieckim bezpłatnie, wydatki 
bowiem pokrywa’ Między ta. odowy 
Zwlązel żydowski, który tei finai.oo- 
wal i podióż do Palestyny

Komitet żydowskiej pomoty Jia i- 
chodźcow z Niemiec zostai, idk v iz - 
domo zlikwlaowany przrf poisk-'t oda 
dze adminis*nłcyj'ne. Wtedy też wyda 
ła się afera Rech imana. ł

Attrzysta nie przyznał się do winy 
aowodząr-, ie pcTrtu od k indydatów 
na wyjazd do Palestyny tylko 11 tyt. 
zł. wzanian za oddane łm przysługi
w fiirmie szybszego załatwiania podau 
o certyfikaiy.

Sąd skaza! go na 2 lata więzienia.

3*rxc wtefelv proces
I. U iim m lii uniiiHli iii. Kilijliiislie»

M' Sadzie A pelacyjnym  zakończył 1 w łaścic ie lkam i 
s ię  trw i ący od b lisko pó łto ra  ro k u  ictw ie  „A B C " 
p ro ces b . m in istra  skarbu  Jerzego ski“ , w y s tąp ił

Wyrok Sądu Apelacyjnego

Z dziech o w sk icg n  z inż. T adeuszem  
K obylańsk im . P ro ces  ten  spo w o d o ­
w ał sw ego czas; ek w es tr  sąd o w y  
w y d aw n ic tw  „ iB C  — N ow in  Co­
dziennych" i  „W ieczór W arszaw sk i" .

Sw ego  czasu  inż. T ad eu sz  Koby 
lanski zaw ari um ow ę p rzyrzeczen ia  
kupn . - sp rzed aży  2 Jerzym  Z azie 
chow sk im  w  kw estii naoycia  od nie­
go portfelu  udziatów obu w y d aw ­
n ictw  Pom im o, że Zdziechow śki 0- 
trzym ał całą  należność od inż. K oby­
lańskiego,, tran sak c ja  nie d o s ita  do 
sku tku , p o n iew aż  Zdziech, w sk i od ­
m ów ił s taw ien n ic tw a  u re jen ta , wy­
suw ając  rozm aite  o b jek rje  urojone 
U m ow a zaw ierała  jednak  klauzulę, 
ze na w y p ad ek  nie d o jśc ia  tran sak ­
cji do  sk u tk u , jeden  z k o n trahen tów  
ma p raw o  n abyć  udział p. G ieysm *- 
ra. Inz. K oby lańsk i nie m ogąc liczyć 
na Z dziechow sk iego , zaw arł więc u- 
m ow ę z G ieysztorem , lecz tu "asko- 
czyia go  n iespodzianka . Oto p. 
Z ^-iech o  vski w ysuw ając  usobe sw ej 
córki p. Sapieź’_ny i s :k re ta rk i Szar,-

udzialów  w  w y d aw - 
i „Vt ieczór W arszaw- 
z p ow ództw em  prze

ciwkc inż. K obylańsk iem u, żąd a jąc  
w  imię sw o ich  uro jonych  p re tensy j 
un iew ażn ien ia  awairtej z p. G ieysz­
to rem  tran sak c ji. W c iągu  k ilku g o ­
dzin po w n iesien iu  pozw u, Zdzie- 
chow ski o trzym ał od w iceprezesa  
w ydziału  h and low ego  G u s taw : -a u -  
tera  zaDezpieczenie w ą tp liw y  cii
sw ych  p re tensy j w  form ie sek w estru  
sąd o w eg o  nad obu w ydaw nictv  ami 
S ekw estra to rem  m ian o w an y  był ku­
zyn b m inistra  sp raw ied liw ości Mi­
chałow sk iego , adw . P rąd zy n sk i.

S ek w estr „W ieczoru W arsz ." i 
„ABC" zakoi.czyi się, gdy £ ą a  O k ię - 
gow y o ad alił w całej rozciągłości po 
w ództw o Z dziechow skiogo , s tw ier­
d zając  w m otyw ach , t e  je s t ono bez­
zasadne, zaró w n o  z p raw nego , ja* i 
m oralnego punktu  w idzen ia, p. Sa- 
p ieżyna zas i S zan ty rów na są  oso- 
ta m i poastaw ionym  przez fak tycz­
nego w łaścic ie la  udziatów , Zdzie- 
chow skiego

O becnie  Sąd A pelacy jny , który  
ro zp a try w ał tę  sp raw ę , zatw ierdził

ty ró w n y , k tó re  rzekom o m iaty być  w yrok  o dda’a jący  p re ten sje  i z a sa ­

dzi1 od Z dziechow skiego  n a  rzecz 
inż. K obylańsk iego  w ysokie  koszty  
sp raw y .

N ow a p la cć w K a
W kró tce  pow sranie w  północnej 

dzielnicy m iasta  now a po lska h u rto w ­
nia ja jczarsko  - m leczarska. D ow ia­
dujem y się Od o rg an izato ró w , że po­
szukują  dostaw ców  chrześcijan  w  za ­
kresie sw ej specjalności, a  n ia n o w .c .e  
d o staw ców  jaj, m asia, serów .

W  zw ązku z pow yższym  prosim y 
o  skiadam e o tert w  dziale ogłoszeń 
ABC, A? Jerozolim skie 3-a  pod „D o­
staw y  nal iaiu“ .

STUDENTÓW
wyk w alifikow anych korepety to rów  
biuralistóW j akw izy to ró w  poleca 
BIURO DuśREDNlCTWA PRJiCz 
przy T-wie bratnia Pom oc S .L .J.P . 
w  V a r^zav ie, KraKowsicie Przedm . 
3( TM. 2-77-02. G odziny przyjęć 

codziennie 13 — 14 i 18 — 19.
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